(Ne 


71.) 


GAZETA LWOWSKA. 


W Poniedziałek 


N” 36. 


29. Marca 1819. 


Wiadomości kraiowe. 


Z Wiednia dnia 17go Marca.— Według 
Raynowszych wiadomości przedłużyli NN. Ce- 
Sarstwo Ichmość pobyt swoy w Rovigo o 
dzień jeden, a to z powodu lekkiey słabości 
N. Pana. Wyiechali więc ztamtąd dopiero dnia 
4go Marca z rana, i stanęli na połndnie w 
Occhiobello, gdzie nayaroczyściey powita- 
Bi, pożegnawszy się z N. Swym Bratem, Wice- 
Królem , który odprowadzał Ich aż do tainecz- 
Dey granicy Lombardzko-W eneokiego Królestwa, 
przebyli rzesę Po na przepysznym statku Pa- 
Piezkhim i przeiechawszy przez Ponte - La- 
goscuro, stanęli na noc w Ferrarze, naza- 
iutrz zaś dnia 5go w Bolonii, gdzie przez 
dzień ty zahawać , a dnia 7go w Florencyi 
$tanać zamyślali. — N. Arcy- Xiężniczha M a- 
ryja Ludwika, Xiężna Parmy Piacency 
i Guastalli przybyła do Florencyi dnia 
go Marca po południu. — Minister Stano i 
Konferencyi tudzież spraw zagranicznych, Xia- 
że Metternich stauął duia 11g0 Marca w 
Klagenfurcie, gdzie odmieniwszy konie, 
puścił się w dalsza. podróż do Florencyi. 

Nayiaśnieyszy Pan raczył zawakowałe przez 
wystąpienia Hrabiego Melłerio mieysce Lom- 
bardzko - Weneckiego nadwornego Kanclerza 
Przy ziednoczoney Kancelaryi nadworney, na- 
dadź nayłashawiey dotychczasowema Guberna- 
torowi Wenechiemn Hrabiemu Goessowi, na 
lego mieysce przenieść Gubernatora Illyryy- 
ego Hrabiego Inzaghy, a Gubernatorstwo 
Ulyryyskie poruczyć rzeczywistemu tayzemu 

adcy Swerts-Spork, byłemu pełnomocne- 


Ja Kominissarzowi nadwornemu w Krabo- 
ie, 


datowanego w Rovigo dnia igo Marca r. b- 
raczył Nayiaśpieyszy Pan Patryiarchę Wenec, 
kiego, Prymasa Dalmacyi, W. Dygnitarza 1 
K r Bnego Kapłana w Lombardzko-W enechiem 
K:ólestujg, Frapciszka Milesi, za prawdziwa 
B'rhwość , wierność i przywiązanie do Nay- 
iesnieyszego Down Austryiachiego , ozdobić 


r 
Mocą naywyższego listu Gabinetowego . 


wielkim krzyżem Cesarsko-Austryiackiego orde- 
ru Leopolda. 


Wiadomości zagraniczne. 
Hiszpaniia. 


Między wielu listami umieszczonewi w ga- 
zetzch Angielskich, opisuiącemi naynowszy Stan 
Hiszpanii, zawiera ieden pisany z Madry- 
tu pod d. 29. Stycznia (w gazecie the Star) 
€o następnie: „Wykonane Rary śmierci w W a- 
lencyi, wzbudziły powszechne nieokonien- 
towanie , osobliwie w woysku. Nie do poig- 
cia, iak Król, który przecież pamięlać to mu- 
si, że pierwey sam prosił Napoleona, sby 
przez związki małżeńskie , mógł spowinowacić 
się z Rodzina iego, iah mówię, może bydź 
tak surowym dla tych, którzy za przykładem 
Jego ulegali konieczności, a nawet wyrażnie 
w cela przywrócenia Go na tron, walczyli, 
tylko że pod chorągwiamwi Stanów (Cortes). 
Ztych upadli pokolei: Mina, Porlier, La- 
scy, Vidal, ponieważ nie mógli znosić pa- 
nowania Mnichów, będącego w oczywistey 
sprzeczności z tem, co oni czynili dla Króla. 
Lecz Lud przywyhł iuż do cierpliwości i po- 
słuszenstwa , i dla tego też obecny stan rze- 
czy może ieszcze trwać długo, ieżeli się nie 
winiesza w te zdarzenie nadspodziane, któreby 
temu zaradziło. Przez śinierć Karola FV. 
ntracili nieohontentowań podporę, htóraby dla 
nich stała się była tem wążnieyszą, ile że przez 
śmierć Królowey (Matki) zwaliła się przegro- 
da, która Królowa postawiła była między Na- 
rodem a Krolem przez wzniesienie Xiażęcię 
pokoju. W przeciagu dwóch miesięcy utracił 
Król Qyca, Mathę, i Małżonkę. Zsledwie jie- 
szcze ostygło ciała Królowey Małżonaż, ahżeř 
iuż myślą Dworzanie iego o noweu? zaslubie- 
niu. Niektórzy wewią ieszcze ciągle o przy- 
byciu Xięcia Wellingtona, który ma bydź 
pośrednikiem między Rządem a osadami, wies 
Ju atoli jest tego zdania, że Król i Min'stro= 
wie uważają każde pośrednictwo za uwłaczg- 
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iące ich powadze i godności, że przeto wela 
działać wszystho sami przez: siebie.“ 


Francyia. 


Na posiedzeniu Izby Depntowanych dnia 
15g0 Lutego, P. Jobez imieniem Wydziału 
prośb zdał sprawę względem żądania reformo- 
wanych Gmin Departamentów Dordogne i 
Gironde, tudzież 71 rodzin protestanchich z 
Bordeanx, aby stosownie de praw, zaręczo- 
nych wszysthim Francnzom przez konstytucyię, 
urządzone były w Bordeaux własne Kolle- 
giia dla dzieci protestanckich oboyga wyzna- 
nia; ponieważ mieszanie dzieci protestanchich 
i katolichich pod iednymiż nauczycielami, po 
naywiększey części Dochownymi katolickimi, 
dla obu wyznań szkodłiwem bydź może. Po 
żwawych sporach odesłano prośbę tę do Mini- 
steryium spraw wewnętrznych. Minister przy- 
chodów przełożył Izbie rachunki budżetowe z 
ostatnich lat czterech, potem zaś proiekt do 
prawa, zwierzaiący do tego, aby wielkiemn na- 
pływowi kredytowych papierów publicznych w 
stolicy, zaradzić przez utworzenie Ksiąg u haż- 
dego jeneralnego Poborcy w Departamentach, 
gdzieby każdy umieszczać mógł swe kapitały , 
tudzież przez dozwolenie, aby Poborcy należne 
od zapisów dłngowych procenta na opłatę po- 
datków w rachunek przyymowali. — Dnia 16go 
Izba Deputowanych przyięła proiekt do prawa 
względem zaczynania nowego roku finansowe- 
go od dnia 1go Lipca (zacząwszy w roku 1820). 
— Dnia 17g0 taż lzba słochała zdania sprawy 
względem różnych prośb. Naylicznieysze były 
przeciwko monopoliium tabahi i tatonin; ode- 
słano ie do Kommissyi tabakowey , a prośbę z 
Departamentu Puy de Dome, o dozwolenie 
wywozu zboża, tudzież od 70 wyborców De- 
partamentn Sarthe, o zwołanie Zgromadzeń 
wyborowych, do Ministeryinm spraw wewnętrz- 
nych. — W tym samym dniu kzba Parów prze- 
łożony przez Ministra przychodów a w lzbie 
niższey przyjęty proiekt do prawa, względem 
zaczynania rohu finansowego, do biar odesła- 
ła; a Hrabia Castellane wniosł, aby prosić 
Króla o odwołanie prawa względem ohrzyków 
bnntowniczych. — Dnia 18go Izba Deputo- 
wanych po długich rosprawach przyięła proiekt 
do prawa względem robienia saletry, z różne- 
mi poprawhąui. — Dnia 20g0 Margrabia B ar- 
thelemy wniesł w Izbie Parów godny uwagi 
projekt względen odmiany prawa wybo- 
rowego. Popierali go PP. Castellane, 
Montmorency, Pastoret i Polignac, a 
pomimo nayżywszego odporu ze strony Hrabie- 
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go Decazesa i kilkunastu Parów, postano- 
wione wziąć go pod rozwagę. Ħrabia D eca- 
zes oświadczył, że proiekt ten uważa za nay- 
zgubnieyszy, iaki tylho wyyśdź mógł z Izby 
Parów. — Taż sama Izba przyięła doia 23g0 
proiekt do prawa względem saletry. — Dnia 
25go Izba Deputowanych słuchała zdań sprawy 
względem rożnych prośb, między któremi nay- 
ważnieyszą była prośbą P. Sałela, Pałkowni- 
ka od jeneralnego Sztabu w Paryżu, o wsta- 
wienie się za Marszałhawi Jenerałami i Ofi- 
cerani, różnego stopnia, w liczbie 1500 , któ- 
rzy za usługi czynione QOyczyźnie w Krhiach 
obcych nposażenie otrzymali. Prośbę tę ode- 
stano do Ministeryium spraw zagranicznych. 
Na teyże samey sessyi P. Lafitte złożył pro- 
iekt względem podania Królowi adressu o utrzya 
manie prawa wyborowego. — Dnia 26go rospra- 
wiała Izba Parów nad wyżeypomienionym wnio- 
shiem P. Barthelmy; a dnia 27go Izba De- 
putowanych postanowiła zaiać się wnioskiem 
P. Lafitte względem utrzymania prawa wy- 
borowego, o co zaszło 7 prośb z Paryża z 
licznemi podpisami. Na temże samem posie- 
dzenin przyięła Izba proiekt do prawa wzglę- 
dem utrzymania monopoliium prochu do strzee 
lania, z:poprawką, aby to prawo tylko do 
dnia 1go Kwietnia 1820 trwało. — Dnia 2go Mar- 
ca Izba Parów po mocnych sporach przyięła 
proieńt do prawa P. Barthelemy większo- 
ścią 93 głosów przeciwko 55; a dnia 3go [zba 
Depntowanych odrzuciła powyższy wniosek P. 
Lafitte, iako niewczesny i zbyteczny, ponie- 
waż Ministeryium oświadczyło się samo za 'u- 
trzymaniem prawą wyborowego. — Dnia 4go 
Marca Izba Parów po dłogich rosprawach od- 
rzuciła proieht do prawa względem zaczyna- 
nia roho finansowego. — Oto są niektóre szcze- 
góły rospraw nad wnioskiem P. Barthelemy. 
Wystawiał ón niedogodność prawa wyborowe- 
go iż trzecia część osób maigcych prawo o0- 
bierania , nie należała do ostatnich wyborów ; 
iż w oznaczeniu ilości opłacanego podatku po- 
łaczono patentowe z podatkiem gruntowym ; 
iż przypuszczenie do zgromadzeń wyborczych 
osób nie posiadaiacych nieruchomego maiątku » 
otwiera drogę intrygom i przekupstwa, i staie 
się rzeczywistą niesprawiedliwościa względem 
właścicieli grnntowych , którzy prawdziwa moc 
Narodu stanowią ; że nahoniec, nie wybiera 
się zaraz zastępców, htórzyby ubyłe mieysca 
zaiąć mogli. Przeciwnie twierdził Margrabia 
Dessolle, iż wniosek ten poburzy stronnic- 
twa, zachwieie ufność w Rządzie i sprawi wzb0- 
rzenie umysłów w Paryżu. Pytał się: czyli 
nadużycia, o iakich wspomniano , istotnie Sie 
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zdarzyły, a gdyby i tak było, czy pochodzą z 
samego prawa, tak, aby im przez użycie sto- 
sownych środków zaradzić nie można ? Na- 
smienił, iż sam wątpił dawniey o dobroci tego 
prawa, lecz dwokrotne doświadczenie zupeł- 
nie go w tey mierze przekonało. Jeśli zaś są 
w nim iakie artykały potrzebuiace poprawy, 
obecna chwila iest ieszcze zawczesną, bo le- 
dwo co Naród uspokoił się z powodu rozsie- 
wanych pogłosek, zaraz Członek Izby Parów 
wystapił z niepoiętym proiektem, który nieuf- 
nosć i niebezpieczne wzburzenie wzniecić 
może. Kiedy zaś Król czyni, co tylko może 
dla uspokoienia umysłów, czyliż przystoi Iz- 
bie Parów nwłaczać mądrości Monarchy? O 
świadczył nakoniec, iż Rzed iednomyślnie 
postanowił odrzucić wszelką odmianę w pra- 
wie o wyborach. — Xiążę Rochefancault 
wyraził w zabranym głosie, iż Margrabia Bar- 
thelemy obiaśnił wprawdzie zamiar podane- 
go przez siebie wniosku, który iednak publicz- 
ną spokoyność zaburzyć może, i że gdyby nə- 
wet ten wniosek Izba Parów przyięła, Izba 
Deputowanych zapewne go odrzuci. — Hra- 
bia Cholet nazwał ten wniosek zapaloną 
głównia, rzucona w pośród Francyi. — Hra- 
bia Marbois bronił Margrabiego Barthele- 
my, Śoletniego swoiego przyiaciela, wystawu- 
iąc czystość iego zamiarów. — Wspomniony 
Margrabia był dawniey Posłem Francozkim w 
Szwaycaryi, i Członkiem Dyrektoryiatu pod- 
czas rewolncyi. | 
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W godnem uwagi pismie Barona Gagern: 

„O stanie Niemieo'* znayduią się następniace 
uwagi nad spohoynościa wewnętrzna:; 
„Przytłumienie Szlachty mogłoby zrzadzić 
prawdziwą i gwałtowna rewolucyię, ale nigdy 
poiednania; Szlachta albowiem iest nader mo- 
cna i zakorzeniona, aby rzecz mogła rozstrzy- 
gnąć się bez krwawego boio. W Anglii u- 
trzymano Szlachtę z wielkim pożytkiem, we 
Francyi znowu przywrócona została, i iest 
ona wszędzie do okoła nas szczególniey ku 
Wschodowi naylicznieyszą częścią Paustwa. Jest- 
że podobieństwem (pyta się autor ), aby nasi 
uvVastępcy tronu, Arcyxiażęta i t. p. nazywali się 
ha przyszłość P. Habsburg, P.Hessen, Pan 
S ass? Zarówno niepodobieństwem iest, abyXię- 
Źniczha Karolina Angielska zaślubioną zo- 
stała Obywatelowi Saalfeld. Jakaż to słnsz- 
cą aby owe ofiary czasu, iako są Leiningen, 
lohenlohe,Solms,Szwarcenbergowie, 
Y mówię utracili zacność swoiógo rodu, i 
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prawa do sprawiedliwógo i ochraniaiacego ich 
obeyścia się z nimi? Czyliż może przyięci od 
nas Xiażęta Reichsztadt i Leuchten- 
berg nazywać się maią ieden Panem Bona- 
parta drugi P. Beauharnois? (pyta się 
daley ten autor,) Czyliż Francyia została 
szczęśliwa, gdy Xiażę Orleans; nazywał się 
Citoyen Egalite (Obywatel Równość). Czy- 
liż Hardenberg, Metternich, Bliticher. 
Wrede, złożyć maią dostoyność Xiążęca, dla 
tego, że się tak stronie fakcyyney podobało ? 
Kiedy Ladwik ośmnasty schronił się w 
czasie rewolucyi do zamka Mitawy , Cesarz 
prosił go publicznie o order S. Łazarza, a 
otrzymawszy go, pokazywał go swoim poufnym 
mówiąc: „Order ten iest dla mnie wieczna pa- 
miątką nieszczęśliwego przyiaciela.* 
Rozporządzeniem z dnia 22go Stycznia 
ustanowionym został następuiący tytuł Wiel- 
kiego Xiążęcia Badenshiego: „My Ladqwik z 
Bóżey łaski W. Xiąże Badenski, Kiąże Zah- 
ringehński , Lantgraf Nellenbargski , Hrabia 
Salemski, Petershausenshi i Hanaushi eto. 
etc. etc.“ — Według Kalendarza Stana wol- 
nego miasta Franhfórtu shłada się Wiel- 
ka Rada tameczna z 49 Członków, a Cia- 
ło prawodawcze z 83, między htórymi iest 
45 mieszczan. Siłą zbreyna liczy 4 pałki po 
2 bataliiony; Posłowie utrzymywani są przy 
Seymie Niemiechim, w Wiednin i w Pary- 
żu. Cenzurę gazet utrzymuie P. Severus, 
Assessor Policy. — Shłądka na pomnik dla 
zmarłey Królowey Wirtemberskiey wynosiła 
dnia 4. Marca 44,256 ZR. — Do urządzenia 
Żeglugi na Elbie, wyznaczeni są: ze strony 
Ces. Austryiackiey, Baron Munnich, a ze 
strony Królewsko-Saskiey, P. Biinan. — Pan 
Ochen ogłosił w 11stym zeszycie swoiego 
pisma peryiodyczego Isis, że Prokurator Sta-* 
nu P. Schnaus w sprawie z onymże cofnął 
swe odwołanie się od wyroku Sądu Appella- 
cyynego w Jenie: „Ponieważ process moy*, 
dodał, „pierwszym iest w Niemczech wzglę- 
dem wolności druku, co przeszedł przez wszyst- 
kie predykamenta, których prawne stosonki ze ' 
wszech stron obiaśniano , byłoby więc wykro- 
czeniem przeciwko oświacie i konstytacyi cy- 
wilney, gdybym go wydrukować nie dał." 
Zresztą oświadczył wydawca, że pismo Isis 
wychodzić będzie i w roka 1819, wzywaiaąg 
Publiczność do dawania zasiłków.“ — P. Ko- 
cebnue umieścił w swoim Tygodniku lite- 
rachim: „Kilkanaście gazet ogłosiło, że wy- 
dawca pisma ninieyszegę otrzymał powód do 
wyiechania z Niemiec do Estlandyi. Po- 
nieważ ten sposób wyrażania się rozmaicie 


-tłómaczonym bydź może, i zapewne dla tego 
wybranym został, przeto zdaie się bydź rze- 
eza potrzebnę, wystawić okoliczność tak , jah 
się ma w istocie. N. Cesarz Rossyyshi na 
nayuniżeńszą prośbę P. Kocebuego pozwo- 
lił mu nayłaskawiey, aby swe teraźnieysze po- 
wołanie i prace literachie ciągnął daley w Re- 
walu (iak dalece sam tego pragnie, będąc tam 
przywiązanym do dzieci, krewnych i przyia- 
cioł), z zatrzymaniem pensyl i innych przy- 
chodów, które miał dotychczas. Tygodnik 
literacki wychodzić będzie i nadał, zwła- 
szcza że ziednał sobe pochwałę publiczna, a 
rzetelne nsiłowania wydawcy nznąne są nawet 
od Monarchy iego. Zreszta pie wyznaczony 
iest ieszoze czas, w którym P. Kocebue z 
Niemiec wyiedzie, to bowiem zawisło od 
stanu iego zdrowia.“ — Gazeta Mogancka pi- 
sze: „Gdyby P. Hudson Lowe powrócić miał 
z wyspy S. Heleny, nikt nie mógłby zastą- 
pić go lepiey, iak wydawca Tygodnika lite- 
rackiego, htóry z tak szlachetnym zapałem 
republikańskim powstsie przeciwko zrzacone- 
moe z tronu ieńcowi, i ustawicznie jeszcze 
powtarza rzeczy, powtarzane iuż dziesięć tysięcy 
razy we wszystkich ięzykach.** 


Kraków. 


Jedna z gazet Niderlandzkich umie- 
zciła następne interessuiace wiadomości o tem 
wołnem mieście, zostniącem pod opieką Au- 
stryi, Rossyi i Pruss: „Kraków połą- 
czone ma korzyści szczęśliwego połoženiz z 
owemi szczęśliwey konstytucvi. Chętnie Zza- 
trzymuie uwagę swoią dostrzegacz tu przy 
tych szczątkach i samey drzeni stareżylney 
Polski. Położony w środkowym punhcie mię- 
dzy wielkiemi Państwami, łączy kilka głów- 
nych gościnców, stykaiacych się w iego łonie, 
a spławna rzeka zanesi owoce ziemi i prze- 
mysłu sż do Gdańska. Włościanóm darowa- 
na wolność. Podathi sg umiarkowane, i po- 
bierane tylko za nchwała Zastępców Luda ; 
Rząd nie ogranicze bynaymniey handlo; przy- 
wóz wszełkich towarów iest wolny, rękodziel- 
nie nowo założone ida pomyślnie; Akademiia 
od wieków sławna, liczy w gronie swoiem 
godnych Mężów, popieraiących kwitnący stan 
uuieiętności i kunsztów; Da czele Państwa 
jest dwanastu Senatorów i Prezes, który od 
łat trzech ziednał sobie sławę u Obywateli, 
W Sadach zasiadaią wolno obierani Sędzio- 
wie; nie znają tam ioney Policyi, ieh tylko 
ezuwaipcą nad bezpieczeństwem właśności haż- 
dego, która nie miesza iedności mieszkanców; 
uważających się za Członków iedney rodziny. 
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Tak więc wszystko rohnie Krakowa szcześli- 
we czasy swobody, wspartey na prawach, oby- 
czsyności, pracy i przemyśle. — W dniu 44. 
Września r. z. ogłoszona była uroczyście hon- 
stytucyia. onstytncyia ta, za porozumieniem 
się peźnemcsnych Kommissarzy Mocarstw opie- 
Kuiących się, przyięta została od Senatu i De- 
putowarych wszystkich Gmin miasta i Krsiu. 
Wedtrę tey konstytucyi równymi są sobie 
wszyscy Obywatele, i żaden nie może wv'a- 
inywać się od obowiązków, dążacych ku po- 
Żytkowi publicznemu; każdemu wolno „nysieć, . 
mówić , radzić, pisač, co tylko zdaie mu się 
zmierzać do pomyślności Rzeczpospolitey. 

Każdy ażywa praw obywatelskich od dwudzie- 
stego rohu, i może iuż trudnić się dobrem 
Kraiu , składniąc daniny usiłowań swoich i 

światła. Senat podaie proiehta do urządzeń, 

Seym maradza się , i uchwala ie albo odrza- 
ca. Nayrozciągleysza wolność druha, » ła- 
twość sprowadzania dzieł z zagravicy, przez 
co rozkrzewiaią się oświste nauki i hkuoszta, 
przekonywaią , iż nie ma nic, coby przeszka- ` 
dzało mieszkańcom ley Rzee»>pospolitey spraw- 
dzić wielkie słowa Wilhelma Tella: „Re- 
publikanin przez znaczenie nazwiska tego 

siaie pomiędzy Anioły a ludzi; masi przeto 

bydź lepszym i wzaiośleyszym od otaczaią- 

cych iego.* — Woiność wszystkich wyznań 

religiynych , dzielna obrona dła każdego bądź 

to rodeka bądź endzoziemca, zabezpieczona 

własność, towarzystwo dobroczynności, znie- 

sienie zebraków, regalarne żywienie ubogich , 
szpichlerze gromadzhie, szkoły trywiialne 

dla oboiey płci we wszysthich Gminach i Pa- 

rafiiach ; wyznaczone nagrody dla wynslaz- 

ców w przedmiolach hunsztów i mmieiętno- 

ści, budowane kanały i upiększanie miasta, 

rękodzielnie, bogate składy kupców, rnch, 

postępy, wolność i nezncie własney godno- 
ści — oto są korzyści, które inż teraz za- 

pewniaią tey hwitaacey Rzeczpospolitey u- 

czestnictwo wszystkich życzliwych dostrzega- 
czy Czasu. 


y Królestwo Połskie. 


Z Warszawy.— Dnia 19. Marca, iabo w dzień 
imienin JO. Xiążęcia Namiestnika Królewskiego, 
Jego Cesarzowicowska Mość W. Xiąże Konr 
stanty raczył wynorzyć Mu osobiście swe po- 
wibszowanie, które składali Ma także JW W. Se- 
natorowie, Ministrowie i pierwsze Władze hra- 
iowe,iako też JWW. Jenerałowie i korpnsy Of- 
ficerów wszelkiey bróni. JW, Stanisław F rsbia 
Potocki Prezes Senato i Minister oswiecenia, 
dał wspaniały obiad. 


